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Go niesie dzień polityczny, 


Kauiklana sykiacya w kraju. — Różnorakie pro- 

jekty sejmowej reformy wyborczej. — Rząd chce 

utrzymać kurye, — Akrya młoda-konserwutystów 

ceyli „afronnicttwa prawicy narodowej“. — Czy sejm 

będzia” zwołany? — Mos księdza Stojałowskiego. — 
Grośba jeszcze większego zamęłu. 


Sprawa sejmowej reformy wyborczej nietylko 
porusza ale i niepokoi opinię publicaną. Wszystkie 
atronnietwa, prócz skrajnych konserwatystów, do- 
magają się reformy wyłorczej | słożyły w sejmie 
projekty tejże reformy. Projekty są różnorakie; 
jedni żądają cateroprzymiotnikowego prawa gło- 
sowania i zniesienia kuryi (ludowcy, socyaliści, 
Rusini i postępowi demokraci); drudzy godzą 
mię na zachowanie kuryj, ale pragną przytem wpro- 
wadzenia tajnych i bezpośrednich wyborów (cen- 
trum, nowa „stronnictwo prawicy narodowej"); 
traeci życzą sobie czteroprzymiolnikowego pra- 
wa wyborczego, ale zarazem projektują utworze- 
nie katastru warodotwegu, a nalta kury: najwyżej 
opudatkowanych (narodowi demokraci); jest wre- 
sacie projekt ekac. Bobrzyńskiego, jest projekt 
Wydzlału krajowego, aby wprowadzić V. kuryę. 
Projekt Wydziału akceptują skrajni konserwaty- 
ści... 

Więc co najmniej sześć projektów spoczęło ua 
stole sejmowym — i co najmniej kucharek sześć 
krząta się okula przyrządzenia reformy — a gdaie 
kucharek sześć, tam nie ma co jeść 1 zamieszanie 
panoje okropne. 

Tak też faktycznia ma się sprawa z sejmową 
reformą wyborczą. Zamięsaanie powiększyło się 
skutkiem ennncyacyi rządu centralnego, który nie 
ohce godzić się na zniesienie kuryj przy wybo- 
rach do sejmu i zawiadomił Wydział kraj. Dolnej 
Mnstryi, że reforma, projektnjąca zniesienie karyj, 
nie mogłaby liczyć na sankcyę rządn. Regd działa 
tn widocenie w porozumieniu ze skrajnymi konger- 
watystami, którzy w sejmach pragnęliby nadal sa- 
chować swój obecny wpływ domiaujący. I w Ga- 
licy! również skrajni konserwatyści pod przewo- 
dnictwem hr. Kazimierza Badeniego i hr. Stadni- 
kiego, ufni w poparcie rządu, są przeciwni zasa- 
(lniczej zmianie ordynacyi sejmowej i projektują 
tylko V. kuryę. Niemątpliwie więc przyjdzie w sej- 
mie do ostrego starcia zdań g powodu reformy 
1 prądy różnorakiej agitacyi wstrząsną enów ca- 
lym krajam 

Dużo też do myślenia daje fakt, że do tej po- 
ry właściwie uje wiadomo, czy Sejm istotnie be- 
drie zwołany* Sejm, jak kilkakrotnie donoszono, 
sebrać się miał dnia 16-ga września w celu zala- 
twienia sprawy reformy, jednakże do dziś dnia 
nie pojawił się jeszcze patent zwołujący. Nato- 
miast zbiera się dnia 9-go września we Lwowie 
sejmowa komisya dla reformy wyborczej, której 
będzie przedłożony operat Wydziału krajowego o 


7 


Nowy 


wieczny tułacz 


według Eugeniusza Sue 
opracował Walery Tomicki. 


Ciąg dalszy. 

— Z kliku słów, które niedawno jedna z nich 
powiedziała nd, domyślam się, że są, równie jak 
ja, otiarami piekielnej intrygi jakiegoś grona lu- 
dzi... Ale przy twej pomocy, kochana panienko, 
uwolnić je będzie można. Od chwili, jak się znaj- 
duję w tym domu, niepodobna mi było, jak już 
powiedsiałam, mieć jakikolwiek związek re Świa- 
tem, oprócz osób, należących do tego zakładu... 
Nie dano wi ani pióra, ani atramentu: nie ma: 
kiam więc pisać... Teraz chciej mnie posłachać 
uwaknie, a będniemy mogły zwalczyć nikczemne 
prześladowanie... 

— 0! mów pani, słucham... 

— Cey żołniers, który przyprowadził sieroty 
do Francyi, ojciee Agrykoll, jest teraz w Paryżu? 


różnych projektach reformy. Czy komisya da so- | 
bie radę z tym galimatyasem i zgadsi się na je- 
duo, to wydaje się nam dość wątpliwem. A jaźli 
porozumienie nie nastąpi, to również wątpić nale- | 
ży, czy Sejm w krótkiej kadency! upora się z u- 
łożeniem reformy.. Ewentoalność, że następna 
wybary do Sejmu (po Nowym Roku) odbędą się 
na dawnej podatawia, nla jest więc wykluczona. 
Byłoby te jednak fatalnem, bo wówczas zaw|- 
chrzenie agitacyjne w kraju dosałoby do 
szczytu. 
Rozmowa z ks. Stojałowskim. 

Na temat obecnej syłuacyj w Kraju I na temat 
organienjącego się nowego „stronniciwa prawicy 
narodowej” współpracownik nasz miał sposobność 
roemawiać z preywódcą i spiritus morens stronni- 
ctwa centrom ks. Stojałowskim. Wywody starego 
polityka są pod niejednym względem Intereaujące. 

— Co ksiądz poseł sądzi o „stronnictwie pra- 
wicy* I o tygodniku „Rola“? 

— Konserwatyści wzięli się znowu do akeyi, 
której brak warunków życia i roewojn. Gdyby 
byli powiedzieli wprost, że się ich stronnictwo rs- 
organisuje i zmienia program, to byłoby co iune- 
go; ale oni płyną pod dwuenaczną Nagg. 

Duma nie pozwala im akceptować programu 
chrześcijańskiej demokracyi i wstąpić w jej aze- 
regi, tak jak to np. uczynił swego czasu także 
byly konserwatysta ks. Lichtenstein w Wiedniu. 
A prer to konserwatyści tylko srerzą zamęt 
| rozdwojenie i mogą wywołać nową prsy- 
krą walkę w kraju.. Biskupi są dla „atronaletwa 
prawicy“ praychylnie osposobieni i niewątpliwie 
znaczne część duchowieństwa, która u naa jest 
bardzo mało poltycenie wyrobione, przyłączy się 
do „prawiey* I będsie xa nią agitowało. 

To stanie się, jak wspomniałem, powodem no- 
wego rozdwojenia, boć oczywiście, tam gdzie my 
już mamy naszą ehrześcljańako-demokratyceną or- 
ganizacyę, n. p. w Chrzanowskiem i Żywieckiem, 
tam nie dopuścimy wcale prawicy. Wobee „Roli* 
wszystkie lodowe pisma zajęły stanowisko opozy- 
cyjni 


' TEF AŻ 
k.ziągów z Wiśta 
Aresztowanie zięgów z Wieza, 
Donosiliśmy przed kilku dniami, że z więzlenia 
w Wiśniczu zbległo trzech niebezpiecznych zbrodnia- 
rzy, mianowleie Jan Wadas, Heuryk Smólski i Woj- 
ciech Kurek, tan ostataj odsiadnjący karę dożywotnie- 
go więzienia. Zbrodniarze, wydostąwszy sią na wol- 
ność, zdołali przez kilka dni nehodzić karzącej ręce 
sprawiedliwości. Ukrywali alg oni tak dobrze, że przez 
cztery dni nadarmo za nimi śledziła żandarmerya | po- 
lieya; zdawało się nawet, że zblegowie zdołali jnż 
schronić się w bezpieczne miejsce, gdzie im już nia 
grozi nwięzlania, nie przypuszczano bowiem, aby tacy 


— Tak, pani, jest w domu... Ach! gdybyś pani 
widziała jego rozpacz, jego obnrzenia, gły za po- 
wrotem do domu nia zastał dzieci, które powie- 
rzyła mu umierająca ich matka |... 

- Niezlędnem jest przedewszystkiem, aby się 
wystrzegał wszelkiej gwałtowności w tem, ea przed- 
sięweźmie ; Inaczej wszystko byłoby stracone... Weź 
ten pierścień — i Adryanna zdjęła pierścionek 
z palca — i oddaj mu go... Niech się uda natych- 
miast... Ale czy pewna jesteś, że spamiętasz na- 
zwisko | adres? 

— Spamiętam... spamiętam niezawodnie... bądź 
pani spokojna; Agrykola raz mi tylko powiedział 
nazwisko panl... a nie zapomniałam go; serca tak- 
że ma pamięć... 

— Widzę to, moja droga... Pamiętaj więc na- 
zwiska hrabiego Montbron... 

— Hrabiego Montbron... nie zapomnę, napewno 
nie zapomnę. 

— Jestto dawny, zacny mój przyjaciel ; mie- 
szka na placu Vendome, pod numerem siódmym... 

— Na placa Vendome numer siódmy.. będę 
pamiętała. 

— Niech ojciec Agrykoli uda się do niego dziś 
wieczorem ; jeśliby go nie zastał, niech zaczeka 


ill 


Nia 
w 


kochanka. (Patrz: Rozmaltości). 


sprytut jegomoścjowie, jakimi oni byli, zaniechali od- 
powiednich środków ostrożności. 

"Tymczasem dzisiaj tano rozeazły się pogłoaki, ża 
zbiegowla z Wiśnicza zostali młapani i że sią już znaj- 
dują w aresztach a św. Michała. Wieści okazały alę 
prawdziwemi, 

Pod kopicą siana. 

Żandarm z Wieliczki, niewisdomego na razie na- 
zwiska, przechodząc wczoraj polami koło Wieliczki 
spostrzegł, ża na łące pod kopą siana nkrywa się dwóch 
jakichó ludzi, w ubranin więziennem. Podszedł tedy 
do nich i znalazł pod kopą siana leżącego Śmólakiego 
i Wadasa. Obaj byli słabi i zmęczeni, nie stawiali 
wię oporn, ale oddali się w ręce żandarma, Okazało 
się, że w okolicach Wieliczki bawill już od trzech dni. 
Nie mogli nigdzie nic ukraść, więc też chodzili w wię- 
ziennam ubraniu, czem zwracali ma slebie nwagę. — 
Wakotak tago wa dnie zazwyczaj ukrywali się po po- 
lach inb w lenie, a nocami szli. Żywili się owocami 
1 jarzynami, jakie na polach znajdowali 


pók! nie powróci... Wtedy niech powie, te prey- 
chodzi do niego odemnie, s na dowód niech mu 
odda ten pierścień; gdy się e nim zobaczy, niech 
mu wszystko opowie o porwaniu dwóch dziewcząt 
1 gdzie się «najdują; niech powie, że i ja, pod po- 
zarem obląkania, nwięsioną zostałam w damu edro- 
wia doktora Baletnier... 
który pan Monibron zrozumie... 


wplyw jego bardzo wielki; pruedsięweźmie on na- 
tychmiast potrzebne środki i pewna jestem, że ju- 
tro lnb pojutrze ta biedne sieroty I ja będziemy 
wolne.. i to z twej łaski. Ale niema ani ehwili 
do stracenia, mógłby nas kto zejść.. Spienz się 
więc, moja droga... 

Potem, w chwili rozetania, Adryanna rzekła 
do Garbuski z uśmiechem tak tkliwym i głosam 
tak przejmującym, tak czułym, że niepodobna by- 


ło, iżby szwaczka nie uwierzyła jego azazerości: t 


— Pan Agrykola powiedział mi, że wyrówny- 
wam ci co da serca... Teraz pojmuję, ile w tych 
słowach było dla mnia zassczyta... Chciałabym cię 


ucałować jak siostrę... lecz gdy jesteśmy przedzie- | 


lone, podaj mi przynajmniej twą rękę — niech ją 
uściskam... — rzekła panna de Cardovllle, łzy ma- 


Magazyn mebli 


SZCZEPANA ŁÓJKA 


Kraków, ul. Szpitalna l, 34, naprzeciw teatru. Nr, tel, 736. 


poleca w wielkim wyborze 


Prawda ma awój głos, : 
Jestto człowiek , 
bardzo wiełe mający doświadczenia i rozsądku, a | 


Z wysokości drugiego piętra. 

Obaj aresztowani byli rzeczywiście chorzy; nogi 
mają popuchnięte i poraniona. Nie dziwnego. Ucieka: 
jąc bowiem z Wiśnicza, po przepilowania kraty w o- 
knie zobaczyli, że muszą, chcąc mig z każni wydobyć, 
skoczyć ze znacznej wysókońci. Rzecz jasna, że pa u- 
aunięcin najważniejszej przeszkody, tj. kraty, nia wa- 
hali alg ani chwili, aby zamierzone dzieło doprowadzić 
do końca. Skoczyll więc wszyscy trzej z wysokości 6 
metrów i wtedy znacznie sią potłakli. To było przy: 
czyną, ża nie mogli ani iść daleko, ani zabrać sig do 
rzemiosła, którety im pozwoliła bodaj zamienić ubra- 
nie i w ten sposóh nchronić ich przod oczyma władz. 

Gdzie się podział Kurek? 

ż Dwaj więźniowie, t. j. Smólaki i, Wadas, pe kilku 
dniach wolności wpadli więć w ręca dzy. Zapy- 
tani o Knrka, nie chcieli dać z początku żadnej od. 
powiadzi, na nalegania odparli wreszcie, że go zosta- 
wili, bo nie mógł iść za nimi, jako również dotkliwie 


jąc w oczach; potem wyciągnęła swą rękę między 


żerdzie parku do Garbuski. 

W ałowach i pornezaniu: pięknaj -księżniorki 
tyle się malowało prawdziwej serdecaności, iż bie- 
dna szwaczka bes udanej nieśmiałości, ze drżeniem 
ślicznej ręce Adryanny pedała zwą wychadłą rą- 
caynę, a panna de Cardoville se asczerem utan- 
ciem ją uścianęła. 

Wtem nagle selymet się dała stąpanie w ogro- 
| dele doktora Baleinier; Adryanna prędko się 0- 

bejrzała za zielenią drzew, zdążywizy tylko wy- 
szeptać ; 
| — Smiałość.. pamięć... i ufnóść!... 

Wasystko to stało się tak szybko, iż biedna 
Garbuska kroku jeszcze postąpić nia zdążyła; ley, 
ale tym razem słodkie łzy puściły jej się po bla- 
dych each. 

Taką panią jak Adrganna da Cardovlila wi- 
dzieć obchodzącą się s nią jak u siostrą, ńciska- 
jącą jej rękę, słyszeć ją wysnającą, że się chlubi 
s podobieństwa serca do niej... 


Dalszy ciąg naatępi. 


kompletne urządzenia pokoi 


sypialnych, jadalnych, salonów i t, p. 
Sofy wszelkiego rodzaju, materace, poduszki, kołdry, dy- 
wany, chodniki, portyery, firanki, kapy na łóżka, serwety 


na stoły i t, p, 
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potłuczony. Zdaje się, ża meiek? on w zupełnie Inną 
strong: 
Poświęcenie zbrodniarzy. 

Ostatecznie dziwnóm mogłoby się wydać, ża wla- 
śnie taki Smólski, człowiek na wszystko zrezygnowa- 
ny, dał mię złapać razem z Wadasem, również nlelada 
rzezimieszkiem. Okazuje aię, ża oni oddali się w ręce 
władzy poprostu dlatego, aby uchronić Kurka od zła- 
pania, przekonani, że po ich areaztowanin władze bg- 
dą trzeciego zbiega sztkać w tej samej okoliey, w któ- 
rej znalazły dwóch, a Kurek tymczasem zdoła się 
schronić za granicę, gdzie już będzie bezpieczniejszym 
Powód tego jest następujący : 

Jeat zwyczajem między zbrodniarzami, że jeśli 
który z nich, ukazany na dożywotnia więzienie, ma 
aposobność do neleezki, współwięźniowie jego obowią- 
zani są mn pomagać £ to aż do oatatniaj chwili. Ko- 
rak miał właśnie więzienie dożywotnie, Wadna tedy i 
Smólski pomogli mu uciec, a wreazcie oddali się wła- 
dzy — bo tak czy tak za ucieczkę mogą im tylko 
oboatrzyć wiaalenie, z którego przeależ po kilku la- 
tach mają wyjść. 

Na razie wszelki ślad po Kurkn zaginął. 

Artaztowani Smólski 1 Wadas zostali wczoraj wle- 
czór odstawiani do ów. Michała. Gdy przyjdą do sił, 
zostaną przetransportowani na Wiśnicz. 


Lwowsy lalanacy 


przed sądem wiedeńskim. 

Przewodniesący odczytał liat, jaki nadesłał try- 
bunałowi prof. lwowskiego uniwersytetn dr Emil 
Dunikowski. Liat ten bremi: Wysoki Trybunale, 
Wysoka Prokuratoryo! W procesie ruskich stu- 
dentów oskarkony Tychowaki oświadczył wczoraj, 
jakobym już na kilka dni przed godnemi ubolewa- 
nia saburzeniami powiedział przed rozpoczęciem 
wykładów co następuje: „Naród ruski jeat prze- 
mnaczony tylko do służenia, uależy mo cywllizacyę 
przyswoić kijami“. — Wobec tego oświadczam, ża 
w zwiąsku s zaburzeniami, a więc nie na kilka 
dol przed nimi, lece w dzień potem wystosowałem 
do mych słuchaczów obu narodowości weswanie, 
by trsymali się zdala od demonstracyj 1 wybry- 
ków i by poświęcali się jedynie poważnej pracy 
naukowej, w czem każdemu bez względa na nare- 
dowość pragnę być pomocnym. Jeżeliby jednakże 
ubolewania godne ekscesy miały się powtórzyć, 
wówcras polscy studene! byliby obowiązani bro- 
nić swych profesorów | swego uniwersytetu i mę- 
żnie przeciwdziałać dzikim gwaltom. Takie indy- 
widna, jak Kr. i consortes, można tylko kijem 
cywilizacyi nanczyć. — Oto jest antentycany tekst 
mej przemowy, której brsmienie może potwierdsić 
przeazło 50 sinchacaów, którzy wówczas byli obe- 
eni. Nie użyłem taż nawet słowa „Rusin*, nia 
mówiąc jnż o ruskim narodzie. Także dalaze twier- 
dzenie oskarżonych, że podczas nrządzanej mt o- 
wacy!, jeden z Rusinów został prawie zlynchowa- 
ny, jest wyssane s palca. Z góry dziękując, po- 
zostaję x najwyższem poważaniem. Prof. dr Du- 
nikowaki*, 

Następnie przewodniczący stwierdza z proto- 
kou oszacowania, że cała askoda wyrządsona w o- 
brasach, meblach i t. d. wynosi 14.845. kor., 
u czego 12,932 kor. przypada na 20 uszkodzonych 
portretów. 

Odesytano szereg innych aktów, poczem pree- 
wodniczący zamknął postępowanie dowodowe. 

Prokurator r całą stanowczością protestuje prze- 
eiw kilkakrotnie podniesionej insynnacyi, jakoby 
oskarżenie zostało skonstruowane na podstawie fat- 
arywych, pod żadnym względem niezbadanych in- 
formacyj, lub też nawet przez polskich profesorów 


LUDWIK 8ZCZEPAŃSKI. 


W naszej letniej stolicy, 


34 (Ciąg dalszy). 

— Do Kuźnie? — zaśmiał się poeta — na t: 
ką wycieczkę rseczywińcia jeszcze pan ma czas. 
Posiedź pan chwilę ze mną ! opowiedz mi co o tej 
pannie Dzidzi. 

— Nie mogę, kochany panie Stanisławie — 
damy czekać nie mogą — dodał, roskładając ręce. 

1 rejent, nńcianąwazy e wylaniem dłoń Zarwań- 
skiego, possed? w dół Krupówe mkietem w ręku, 
a poeta pozostał na werandzie kam, s duszą apo- 
witą w melancholię t zniechęcenie. Ale rychło 
otreądnął się z zadumy — I postanowił zdobyć się 
na ezyn. I on pójdzie do Kaźnic! Bo to rzece nie- 
słychana, aby taki prozaiczny rejent śmiał wycią- 
gać rękę po pannę, która zyskała łaskę w oczach 
posty, a której papa miał kamienicę przy ulicy 
Marszałkowskiej. 

Zapłacił za herbatę i wolnym krokiem podążył 
kn Kuźnicom = zamiarem spotkania rodziny Mał- 
kowskich. 

Seed? i poderas drogi marzył — dusza jego 


Pierwszy 
Najtańszy 


lwowskiego uniwersytetu wygotowane, zaś przez 
lwowską względnie wiedeńską prokuratoryę tylko 
sygnowane. 

Następnie zmodyfikował prokurator akt oskar- 
żenia, poczem uwolnlana 6 oskarżanych i rozpra- 
wę przerwano. 

Prokurator dr Lux w płaidoier wskarał na to, 
że chodzi tu o zbrodnię społeczną, o spisek. Prze- 
mawia za tem zgromadzenie przedwatępne, groma- 
dzenie się całego tłumu, na czele którego stają 
skrajne żywioły, rozdzielenie ról, okrzyki komen- 
dy i tworzenie barykad, która miały chronić spu- 
stoszycieli przed niespodziankami. Do dowodów, 
że chodzi o spisek, nalaży „list Kasandry*, któ- 
rego pogróżki się spełniły. Ci, którsy współdzia- 
łali przy budowaniu barykad, ciągnęli ławki, a 
więc bezpośrednia współdziałałi w wykonaniu zbro- 
dni. Tych erekać musi ta sama odpowiedzialność, 
co głównego inicyatora. 

Następnie prokurator omawiał dzialalność po- 
szczególnych oskarżonych 1 zakończył: Wy pans- 
wie sędziowie macie wydać wyrok, którego ocze- 
kują z naprężeniem daleko poza granicami Gali- 
cyl. Oczekujł go z pełnem zaufaniem, a to, że 
oskarżeni się tu zjawili, jest również jasno prze- 
mawiającym dowodem. Poszczególni oskarżeni wy- 
raźnie to zadukumentowali, oświadczając, że wle- 
deńskiemu sądowi dadzą odpowiedź. której gdzie- 
indziej odmawiali. Oskarżeni nznają przez to, że 
ich sędziowie stoją na wyższem stanowisku, jak 
na szrankach partyjnych. Wy, panowie, przez wy- 
raźne zajęcie stanowiska w waszym wyroku wy- 
każcie, że władze państwowe nie mogą ustępo- 
wać przed terorystycznymi zamachami młodocia- 
nych głów, które podjęły się przeprowadz-=nia 
w ten sposób narodowych żądań, wykażcie, że 
ustawa, przed którą wszyscy obywatele są równi, 
chroni także narodowości, aby pokój został utrzy- 
many. Idowodnijcie wreszcie, że wykroczenia 
w takich rozmiarach, jak tu włeśnie przedstawi- 
łem, nie mogą pozostać bez kary, chociażby one 
nie wynikały z żadnej potępienia godnej myśli. 

Nastąpiła pauza, poczem zabrał głos zastępca 
lwowskiej prokuratoryi skarbu Dr Weinfeld. 
Oświadcza on, że również nie może uznać tego 
procesu za polityczny, gdyż do politycznej zbra- 
dni należy i to także, aby sprawca przyznawał 
się do czynu, aby wiedział, co czyni, co go do 
tego skłoniło i był również gotów niekiedy po- 
nieść ofiarę. — Tymczasem tu słyszeliśmy, że 
z wszystkich oskarżonych tylko trzech przyznała 
się, podczas gdy inni albo wogóle wszystkiemu 
zaprzeczyli, albo winę zwalili na trzecie osoby. 
Jednem słowem tak się zachowali, jak młodzi 
udzie na pierwszych latach uniwersytetu, albo je- 
szcze niżej. Oskarżeni sami nie wiedzieli, czego 
pragną dokonać swemi demonstracyami 

r Rode zaznacza, że widzi awe zadanie prze- 
dewszystkiem w tem, by nieobecnych bronić, gdyż 
oskarżeni dzisiejsi są niewinni dziełu zuiszczenia, 
winni zaś śmieją się w kułak. Różne momenty 


mogą usprawiedliwić rozgoryczenie, jakie się ob- 
jawiło du. 33 stycznia. (biecano studentom nie- 
jedno, ale niczego nia dotrzymano. Powoływano 
stę na wyższe polecenia, aby studentom módz od- 
mówić ich prawa. Nie można zrozumieć dzikości 
ł skrajności wybuchu, nie biorąc na uwagę poło- 
żenia ruskiego narodu w Galicyi. Obrońca przy- 
pomina strajk robotników w Galicyi wschodniej 
1 ohecne podniesienie się ruskiego narodu we wal- 
ce o powszechne prawo wyborcze. Przypomina 
krwawe wydarzenia we walce wyborczej i pod- 
kreśla, że w tym nastroju, któremu podlegali także 
studenci, trudno uniknąć ekaplozyi. ‘Ten nastrój — 
powiada obrońca — został wykorzystany przez 
czarną bandę terorystów, by wywołać rewolucyę. 


spieszyła na spotkanie ponętnej panny Dzłdzi, ja- 
dącej furką do Kużnie. Jak to bywa u poety, 
którego dusza jest całą lirą, pod wpływem przy- 
jemnego marzenia ŚwiaŁ mu się dziwnie rozpro- 
mieni? 1 w różowej ukazał otęczy. Nawet energi- 
eena mama panny Dzidzt, nawet gruby pan Mal- 
kowski nie stanowili zbyt rażącej dysharmonii 
w lrycznem intermerzo dusty, owszem, ten pan 
Małkowski, właściciel kamienicy przy Marszałkow- 
skiej, nadawał realny podkład marzeniom. Wszak 
trzeba granity kłaść pod tęcze — i jak wiadomo, 


Magazyn Mebli 


niema dla młodsieńca rozkoszniejszej chwili nad tę, 
gdy ostatni zapłacony weksel wyjmie s banku... 
W takich myślach pogrążony szedł poeta powoli 
wspaniałą, cienistą aleją świerkową, wzdłuż której 
s sznmem pędzi potok kuźnicki, patrzał na ska- 
Haste, wyszczerbione turnie Nosala, oblane popolu- 
dniowam ałońcem, aż doszedł do zakładu gastro- 
nomieznego, gdele sympatyczne, skromne „trepenł- 
ki“ s instytucyi hrabiny Zamojskiej uwijają alę 
skrzętnie, roznosząc kawę, herbatę, apecynlne ko- 
leczki masła, specyalne rożki maślane, pierniki i 
wefle i t. p. smakołyki, nie mogąc ich nastarczyć 
gościom zakopiańskim, których w popołudniowych 
/ godzinach liczne rzesze stala pielgrzymują do Ku- 
źnie piechotą, fnrkami 1 powozami. 


Zbiegły Krat jest nihilistą i ta z rzędu tych, któ- 
rzy również na rewolueyi rabią interesa. Obrońca 
prosi wreszcie trybunał o uwolnienie wszystkich 
oskarżonych. 

Praemawiali dalej abrońcy dr Kos i dr Joachim. 
Prokurater zrzekł się repliki 

Wyrok. 

Wiedeń. O godz. 1 agłoszono wyrok. Oskarżeni : 
Bahlj, Clapka, Ciechowski, Dldunyk, Hładkij, Le- 
wieki i Rachlnski za gwałt puhllczny z 8 86 
lit. a, skazan| zastali na jeden miesiąc więzienia, 
Bakealewicz | Pychowski uwolnieni. Dr Władzi- 
mierz Baczyński skazany wadług 8 305 na jeden 
tydzień aresztu. 

Wyzwanie dra Rodego. 

Wiedań. Z polecenia oficera rezerw. Kozie- 
radzkiego pojawiło się wczoraj dwóch ofi- 
cerów u dra Rodego. Rode mianował swych 
zastępców. Termin spotkania jeszcze nle usta- 
nowłony. Powodem wyzwania były słowa dra 
Rodego do świadka podczas przesłuchania: „Czyś 
pan i w gimnazjum pllnie denuncyował*. 


katastrofa pod Buaczownai 


W godzinę po katastrofie. 

Od przygodnego korespondenta z Chodorowa, 
który byi na miejscu katastrofy w godzinę po wy- 
padku, otrzymujemy następujące Informacye: 

W pół godziny po odejściu z Chodorowa spó- 
źuionego pociągu do Stanisławowa, zawiadomiono 
stacyę Chodorów o wypadku z żądaniem lekarzy, 
pochodnł 1 robotników. Urzędalcy Czaporowski I 
Pokorny w przeciągu około 20 minut sprowadzili 
z mlasta lekarza, zabrali wszystkie (4|) wozy oso- 
bowe, jakte były na stacyi w Chodorowte, wóz pa- 
kunkowy, lekarza, pochodule i ludzi. Dziwne, że 
na stacyj, z której w 4 kierunkach idą pociągi, 
było tylko 4 wozy osobowe! Za następne pół go- 
dziny pociąg ten ratnukowy, przejechawszy przez 
Bortniki, gdzie stał pociąg wypuszczony z Chodo- 
rowa, przyjechał na miejsce wypadku kim. 80 mię- 
dzy Nowosielce a Bukaczowce. 

Obraz: Ciemno, deszcz rzęsisty leje. Pochodnie 
migocą. Przed mostem, przy kilometrze 79'04, ato- 
ję dwie maszyny na szynach, xa niemi tender wy- 
kolejony — ale prosto. 

Slady na drzewie mostu i 50 metrów za mo- 
stem, że tender szedł pora szynami. 

Trzysta metrów dalej stoi proato, wykolejony 
wóz pakunkowy, dwadzieścia metrów za nim obraz 
przerażnjący. Ambulans pocztowy wykolejony, na 
lewo pochylony groźnie pod kątem 30. Trzyma 
go tylko spoidło z wozem damskim na prawo, wy- 
kolejonym pad kątem 20. Dalej 7 wozów osobo- 
wych wykolejonych, reszta na torze. Z 7 dalszych 
2 na nasypie 4—6 metrów wysoklm na poprzek 
pochyłej szkarpy. Stoi tylko podłoga wozo i jedna 
para kół. Reszty wagonu na nim niema — rozpadł 
się w trzaski, a dach został na tora. Pod nim i 
obok 2 skostniałe trupy (gimnazyalista | małomia- 
steczkowy z wygląda żyd). 

Jeden wagon I. t II. klasy spadł z całej wy- 
sokości szkarpu w oddalenia od osi kolei. Stol 
prosto. Mimo uszkodzeń zewnątra — wewnątru ca- 
ły. Mówią, że wszyscy siedzący wyszli bez wię- 
kszego widocznego szwanku. 

Pod wozy i pod spadły na tor dach wagonu 
niepodobieństwo zajrzeć. Jęku nie słychać. 

Cisza, jak w grobie. Przy świetle pochodni po- 
suwają się clenie błędnym krokiem. Wszystko mó- 
wi półgłosem. Słychać tylka głos jaklegoś pana, 
wekazującego ludziom drogę do pociągu ratunko- 


Poeta usiadł na werandzie — i kara? goble 
znowa podać herbatę ze śmietanką. 

Publiczności zbierało się coraz więcej. Ca 
chwila nadjeżdżały nowe fnrki, a z gór wracali 
wycieczkowey: z Nosala, Jaworzynki, z Kalatówek. 
Stoliki na werandzie były już zajęte przes liczne 

| towarzystwa, tylko stolik poety był jeszcze osa- 
| motniony. Zarwański bowiem : wyniosłą minę 
trzymał straż nad nim i nie pozwalał nikomu sa- 
dowić się przy sobie, twierdząc, że stolik jest za- 
rezerwowany dla towarzystwa, które w tej chwili 
przybędzie. 

Chwile przeciągała się dość długo, ale nade- 
szła wresecie. Przed werandę zajechała furka, 
z której wyskoczył pierwszy rejent Kowalski, aby 
pomódz przy wysiadavin pannte Dzidzi i jej ma- 
mie. Ostatni wysiadł pan Małkowski, ukostyumo- 
wany na turystę, t. j.: w starej kurtce, z czapką 
z daszkiem i drewnianą clupagą w ręku. Wydo- 
bywał s wozu dwie peleryny, pled i szał — za- 
brane z rozkazu troskliwej żony na wypadek chło- 
du luh niepogody. 

Panna Dzidzt pierwsza wstąpiła na stopnie 
werandy i umiejętnie bacznem spojrzeniem obren- 
cila wszystkie stoliki, tak, że w jednej chwili 


Kraków, Floryańska L. 36, I. p. 


mogła ocenić, jaki która z pań, siedzących choćby | 


wego i doradzający skarżącym slę ciszę, hy się 
mie denerwowali. 

Szyny od mostka klm. 79.7 na długości 100 
metrów lekko w prawo i lewo pofalowane, dalej 
aż do miejsca katastrofy mocniej od osi odchy- 
lone na prawo i lewo, ua miejacu katastrofy są 
szyny bądź zbliżone na 30 em., bądź rozsonięte 
na 6 krotną szerokość normalnego toru. 

Raeem około 600 de 700 metrów w prawo, to 
w lewo pofalowane szyny. Jadący twierdzą, że 
kołysanie silne wozów trwalo około 3 minut. 

Gwoździ, którymi szyny do progów przymoco- 
wano — ani śladu, Progi, o ila można dostrzec 
były spróchniałe, nie mogły utrzymać nacisku. 

Urzędnik Czaporowski żąda od maszynisty o- 
kazania taśmy, wskazującej na przyrządzia szyb- 
kość jazdy. Maszynista odmawia. Urzędnik bierze 
świadka, zabiera paak i znajduja chyżość, z jaką 
pociąg jechał 72 klm. na godzinę!!! Jazda sań 
dozwolona tylko 85 klm... Przed przyjaedem je- 
szcze pociągn ratunkowego z Chodorowa lekarz, 
zdaje slę z Bukaczowiec i lekarz wojskowy, jadą- 
cy pociągiem rozbitym, opatrzyli rannych. Prey- 
były lekarz x Chodorowa przywiózł skrzynię ra- 
tunkową i opatrywał dalszych. 

Wkrótce niosą i prowadzą opatrzonych. Glów 
obwiąranych bandażami mot. Okaleczonych ró- 
wuież. Mechanik Edward Czerny, jadący na dru- 
glej maszynie celem odebrania ze Lwowa auto- 
maiu, wyrzucony z maszyny na kilkanaście me- 
trów, wyszedł z przeciętą tylko warga. Ale octy 
ma błędne 1 trzęsta się cały. Zresztą ze służby 
kolejowej widocznych zewnętrznych uszkodzeń 
niema. 

Opowiadają osoby wiaropodne : 

że matka chcąc wydobyć x pod szczątek wa- 
gonu zasypaną niemi 18-letnią córkę, chwyciła 
ją w przestrachu za włosy i ciągnęła tak, że wło- 
sami sobie palce pokaleceyla, 

że jakiś jegomość, pomógłazy kobiecie wyjść 
z wagonu oknem, tak Urutalnie żądał sapłaty, że 
uniknęła napaści tylko przyrzeczeniem zapłaty i 
podaniem swego adresu | 

Rano mówili adwokaci, którwy na termin do 
Chodorowa yrzyjechali, że pocląg na skręcie koło 
Bóbrki prey szybkiej jeździe tak się chybotał, że 
byl przerażeni, a kobiety mdlały. Mówlono też, 
że również ranny pocląg na miejscu katastrofy 
stał 15 minut w palu £ powodu jakiejś przeszka- 
dy ze szynami. © „vis major" niema mowy. 

Szyny musłały być poprzednio oblasowane, 
bądź wskutek szalonej jazdy (nadrabianie apóźnie- 
nia), bądź że gwożdzie w zpniłem drzewie pro- 
gów śle trzymały szyny. Sralona jazda ostatniego 
pociąga dokonała reszty. Coś się psnje na kolei 
Czerniowieckiej. 


Hajdamaki skarżą Sienkiewicza! 


Bohaterzy od siekier i toporów, kwiat ruskiej 
młodzieży kultumej, która na uniwersytecie lwow- 
skim dnia 23 stycznia br. zamanifestowała swoją 
wysoką inteligencyę pobiciem profesora, zdemolo- 
waniem uniwersyteckiej auli, ponlszczeniem dzieł 
sztuki, zbeszczeszczeniem świątyninanki, nie zdoław- 
szy zrównać x ziemią uniwersytetu, porwali się teraz 
na heroiczny czyn — zaskarżyli największego pol- 
skiego powieściopisarza o obrazę honoru, zapo- 
gwali przed sąd Henryka Sienkiewicza. 

Jak wiadomo, słynny pisarz norweski Bjirn- 
stjerne- Björnson wydrukował swego czasu w włe- 
deńskiej „Zeit“ artykał, w którym wzlął w obronę 
ruskich hajdamaków i z godną zaiste lepszej spra- 
wy zaciętością, oparłszy mlę na najlałszywazych 
informacjach 1 źródłach, udermyl na Polaków. 


w najdalszym kącie, mlała kapelusz 1 zarumie- 
miła się. Bo na powitanie powsta? poeta i składa- 
jąc ukłon pełen szacunku, przesunął po niej oczy, 
pełne tajemnej wymowy. 

— Stęskniony witam panią. Taoa poskąpił mł 
jej widoku... 

— Dlaczego pan nie był wczoraj na koncercie 
pana Bębniewitsa, a przedwczaj na reunionia 
w „Morakiem Okn?* 

— Gdybym był wiedział, że panie tam spo- 
tkam! Ja bywam tylko u Chramca we czwartki 

Nadejście państwa Małkowskieh.! rejenta przer- 
walo rozmowę. Wobee faktu, że jedyny stolik nie 
tajęty był stolikiem poety, państwo Małkowscy 
musieli korzystać z gościny. 

Pan Małkowski obejrzał okiem znawcy lokal 
restauracyjny, szczelnie zapełniony tłumem gości, 
wśród których uwijały się „czepcułki* — unladł 
wygodnie i rzekł zadowolony : 

— To, to rozumiem. Ten hrabla Zamoyski, 
to panie dobrodzieju, gospodarz zawołany. Drogę 
ma do tych awoich Kuźnic, jak w parku, a fabry- 
cka jedna prsy drodze, fabrycska druga — a tu 
restauracyjka niczego. 


(Dalszy ciąg nastąpi). 


KAJETAN DUDZIAK 


pod firmą " 


poleca kompletne urządzenia pokoi, oraz przyjmuja wszałkia roboty dakoracyjne i tapicarskia po cenach możliwie niskich, 


REISZEUGI, REISBRETY 


i wszelkie przybory do rysunków i malowania 


polecamy po zni- 
żonych cenach — 


s Janeczek & Ziembicki, Kraków, 


Rynek główny £. 8 (naprzeciw kościoła świętego Wojciecha). 
Filia: płace Maryacki £. 2 (obok handlu W-ego Pana Herliezki), 


- 


Ciętą odprawę dał panu Bjórnsonowi sławny pia- 
nista polski, Ignacy Paderewski, ktory w liście 
«twartym, również w „Zeit* umieszczonym, zdru- 
zgotał niedorzeczne twierdzenia Bjórnsona prawdei- 
wymi, na autentycznych źródłach opartymi dowo- 
dami. Za Paderewskim poszedł Sienkiewicz i agło- 
sił również list otwarty, będący wspaniałą odpo- 
wledzią Bjórnsonowi. 

W liścia tym pisał Sienkiewicz między innemi, 
że akademiey ruscy, aresztowani po zdamolowaniu 
uniwersytetu we Lwowie, aby tem większy wy- 
wołać efekt n najzaciętszych wrogów Polaków, 
urządzili sobie „szopkę głodową”, nie przyjmowali 
bowiem pożywienła, jakie im w areszcie dawano, 
ale za to raczyli się obficie befsztykami, wędli- 
nami, winem i piwem, jaklego im dostarczali przy- 
jaciele. O głodówce nie było więc mowy, bo nie 
glodsl się chyba ten, kto zajada befsztyki. To 
Sienkiewicz w liście swoim wykazał. 

Przed miesiącem skademicy ruscy wnieśli tedy 
skargę przetiw Sienkiewiczowi, skargę 0 — obrazę 
honoru. Skargę wnieśli we Wiedniu, umyślnie 
w tym celu. aby uajwiększego powieśsiapisarza, 
którym się dziś chlubł nie tylko Polska, ale esły 
świat cywilozowany, zdyskretować w oczach za- 
grkniey, jako Polaka. Wystąpiło więc przeciw 
Slenkiewiczowi w imieniu ruskich akademików 
pięciu bohaterów „głodówki“, a mianowicie: Jó- 
zet Nazaruk, Wladimir Lewickij, Jaroslaw Weao- 
łowskij i Oleksy Czerkawskij, prawnicy, oraz Hry- 
hor Palamar, filozof, skarżąc Nienkiewicza o obrazę 
czci z H 488. 

Sąd wiedeński przeslal sprawę sądowi krakow- 
skiemu, który wezwał Slenklewicza do przeslncha- 
nia. Deisiaj rano zgłosił się więc Slenkiewicz do 
sędziego Mullera, aby słożyć zeznania. 

Jak słychać, Slenkiewicz tłomaczył salę tem, 
że pisząc o „głodówce“ | nazywając ją „<xopki 
z winem i befsztykami*, ule miał zam!ara obraża: 
Rusinów wogóle, ani aresztowanych akademików, 
stwierdził tylko prawdziwy stan rzeczy, opierając 
się na doniesieniach pism codziennych. 

Cey do procesu przyjdzie — niewiadomo na 
razie. Faktem jest jednak, że hajdamacy, trzyma- 
jąc sią dalej dotychezasowej taktyki, daleko nle 
dojdą. Porwanie się na Sienkiewicza kilku mlo- 
dzików ruskich, którzy obecnie przed trybunałem 
wiedeńskim odpowiadali za zbrodnie iście wandal- 
skie, trzeba faktycznie porównać do porwania się 
z motyką na słońce. — Ano, niech się porywaja. 
Waszak cl to „Raz maty rodyła!* 


7 bruku krakowskiego. 
Konkurs atletów. 


1 ja chcialem uczexiniczyć w kookarala alłaczów, 
ściągającym olbrzymie tłamy naszej inteligenoyi do 
Parku krakowskiego 

Dla wykazania awojej olbrzymiej aiły, przedstawi- 
łem paun Pytlasińskiemu moje świadectwo maturyczne. 
Zwiozlam do cyrku moja poematy i artykuły. Dostar- 
czyłem „cortyfikaty" odznaczeń zaazczytnych, nadanyeli 
ml przez utowarzynzenia naukowe do noszenia w kla- 
ple azlafroka | na koniec powołałem alg na „Dzieje 
Miteratnry* pna Feldmans, 

Delegat do klasyfkowania kandydatów wszystkie 
majo dowody obrzncił wzroklem, pełnym lekceważenia. 

- My tn drwimy z umysłów wogóle, a jeżeli ma- 
my pewna nznenie dla głów, ta jedynie dla głów tward- 
szych | udpornych un ełory, zadawane pięściami I ko- 
lanami. Czy posiadasz pan taką głowę? 

Zawołałam w nadmiarze dumy : 

Moja podobizna figuruje w dwn poetyckich an- 
talegiach ! 

— To mnla nic nie ohclodzi — zauważył Pytla- 
alńuki. — A teraz powiedz mi pan, czy potrafisz je- 
dną ręką podnieść opasłego Holendra wagi „netto“ 250 
kilo i 85 deka? 

To mówiąc z wyrazem grontownego znawcy dotknął 
mojego przedramienia, przyczem aplnnął z nieama- 
kiem. 

— Z podohnemi hicepaami możesz pan iść co najwy- 
žaj do rakładn Wolnego 1 tam spokojnie oczekiwać 
swojej kolei wywiezienia na Rakowice. Czy mógłbyś 
pàu jednem uderzeniem pięści złamać żebro przeci- 
wolk: ? 

To mnie ostatecznie wyprowadziło z cierpliwości. 

— Tylko się acan zanadto nie rozbijaj! — woła- 
lom, tnpiąc nogami. — Jeazcze ułówko, a zdyskredy- 
tuję wasz konkura atletyczny ze uzczętem! 

— Ciekawy jestem, jakim sposobem? — zapytał, 
mierząc moją postać zuchwale. 

— Każę wybudować naprzeciwko cyrk konkuren- 
myjny, na którego arenie natawię dwia machiny paro- 
wa mego właanego wynalazku, każda o sile 180 koni 
parowych. Po rozpalenin pod kotlami, ubiorę się we 
frak, wyatąpię przed publiczność i rzekng: 

— Te machiny są dziełem jednego człowieka 
azczupłego i chnderlawego, człowieka o wielkiej gło- 
wie, osadzonej na zkrzypiącym azklalecie. Każda 7 tych 
machln, gdy w jej otwór wrzucimy kilka starych wor- 
ków od wełny, w ciągn niespełna kwadransa wyrabia 
po 160 garnitarków dla nhogiej dziatwy. 


| 


I zakończę okrzykiem : 
Żartuję sobie z eiły fizycznej człowieka. Pier- 
wazy lepszy koń wykona większy zasób efektów dyna- 


| mleznych. Niech żyje umysł i jego potęga! 


Gdy to mówiłem, otworzyły się drzwi i wtargnął 
tinm miłośników sportu z krzykiem : 

— Wyrzuclć czemprędzej tego nudziarza i rozpo- 
cząć barce. Konamy z uieclerpliwości! 

Poczem, jak się czytelnik łatwo domyśli, wysadza- 
my potężną dłonią słynnego z brutalności Imei Saba- 
tiera, wyleciałem za drzwi, jak z procy. 


Go słychać w mieście? 


Kraków, dnia 8 września 1907 


Ze spraw miejskich. Wczoraj odbyło siq pod 
przew, posła dra Franciszka Bujaka posiedzenie sekeyi 
prawniczej. Sekeya, delałając imieniem Rady miejskiej, 
uchwaliła projekt zmiany niektórych przepisów ustawy 
wydociągowej z 12 sierpnia 1899, obowiązującej w Kra- 
kowie. 

Miejska komlsya sanitarna odbyła wczoruj pa 
sedzenie pod przew. I wiceprezydenta M. Chylińskie- 
go. Na wstępie przedsiawił fizyk miasta atan zdrowo- 
tności w mieście w ubiegłych 2 młeelącach i stwier- 
dził, iż stan ten był nader pomyślny. Nmiertelność na 
1000 wynosiła 148, Choroby zakaźne pojawiały alę 
tylko sporadycznie. 

Wskntek poleceniu Koulayi zbadauą zostala przez 
chemika mieskiego woda wodoclągowa z 8 atudzien 
rozmaitych dzielnie miasta, a rozbiór chemiczny wyka- 
zał, iż woda jest znpełnia dobrą do picia. Z kolel po- 
dał fizyk miejeki da wiadomości Kamisyl poczynione 
przez magistrat zarządzenia z powodu pojawienia się 
cholery w Rosyi. %zpital epidemiczny I dom izolacyjny 
dą przygotowane. Zarządzone następnie zostały przez 
niagiatrat rewlzye sanitarne w całem mieście; rewizye 
te przeprowadzane są przez lekarzy miejskich przy 
wapółudziałe komisarzy obwodowych. Nadto zarządza 
się odpowiednie kroki, aby można mieć w ewidancyi 
osohy, przybywające r Rosyi, celem ułatwienia orga- 
nom miejskim czuwania nad ich stanem zdrowia. Ko- 
misya nznała zarządzenia le obecnie za zupełnie wy- 
starczająca, zalecająć tylko możliwie identyczne czysz- 
czenie allc, a szczególuie publicznych. 

W końcn przedłożył lekarz mlejaki dr Bernaciúski 
projekt nrządzenia knran dla desiniektorów. Koimisya 
przyjęła ten projekt, wedlug którego kura ma trwać 
12 dni, a celem jego będzie obznajamianie nczestol- 
ków ze sposobem należytego odkażania mieszkań i rze- 
ozy w przypadkach chorób zakaźnych, 

Wielki Kraków. Pod przew. prezydenta minsta dra 
Los odbyła się dzisiaj w magistracie posiedzenie połą- 
czonych uekcyj prawniczej, akarbowej, ekonomicznej, 
statutowej 1 komieyl dla rozszerzenia miasta, pońwię- 
cone sprawie Wielkiego Krakowa. Rezaltat obrad po- 
damy w poniedziałek. 

Partya socyalistyczna zwołuje na niedzielą dnia 
S bm. zgromadzenie kolejarzy do Ujeżdżalni. Na zgro 
madzeniu wygłoszą referaty Daszyński, poseł Moruczew- 
aki i poseł Tomachil. 

Ślub. W kościele O0. Kapucynów odbył się dzisiaj 
o godz. 11 rano ślub p. Gabryela Dekordego z panną 
Stefanią Rezdekówną. 

Wrześniowa kadencya przysięgłych rozpocznie 
się dopiera dnia 11 bm., tj. we środę. Na poniedziałek 
1 wtorek wyznaczoną była rozprawa prasowa przeciw 
ka. Melelilorowi Kądziole, jako odpowiedzialnemn re- 
daktorowi „Prawdy“ o obrazę czci. Ponieważ jednak 
zastępca oskarżyciełki prywatnej zmienił temat oskar- 
żenia, rozprawa została eafniętą i odbędzie się dop'ero 
później, Wobec lego pierwszą rozprawą we wrzeńnio- 
waj kadencyi będzie rozprawa przeciw redaktorowi „No- 
win“, oskarżonemn o «brazę czci przez Ignacego Da- 
azyfaklego. 

Wiata w ciągn nocy opadła prawie o jeden metr. 
Dzisiaj przez cały dzień znać było powolne nbywanie 
wody. Stan wody jest jadnakże zawsze jeszcze wyżazy 
od normalnego. Woda płynie bradna I zlemista. Wobec 
tego, że na dłuższy czas zapowiada się ładna pogoda, 
niebezpieczeństwo wylewn znikło już zupełole. 

Za plerścionki | kolczyki, to znaczy za aprzeda- 
wanie ich na tandecie, aresztowano wczoraj Helenę 
Skałabę, dawniej znaną złodziejkę, gdyż zachodziło sil- 
ne podejrzenie, że pierścionki te pochodzą z kradzieży. 

W nurty Wisły rzuciła się wczoraj w południe 
koło Dębnik 38 lat licząca, chora na umyśle Zofia B. 
l)saperatkę wydobyto z wody l oddano w opiekę Po- 
gotowiu ratunkowemu, które ją przewiozło do szpitala 
św. Łazarza. W drodze kobieta powybijała azyby w ka- 
retca Pogotowia. 

Kradzieże kolejowe. Policya aresztowała wczoraj 
Plotra Marchewkę, 44-letniego palacza kolejowego, pod 
zarzutem całego szeregn kradzieży na azkıdę akarbu 
kolejowego. Marchewka od trzech lat przeazła kradł 
z wagonów kauczukowe przewodniki powietrzne, ha- 
mulce, azianchy, mufy i rozmaite narzędzia, niezbędne 
przy wagonach, poczem przetapiał je n sieble w domn 
i sprzedawał na wagę żydowi, Chaimowi Brietlowi z ul. 
Wielopole 1. 14. Widząc, że się jemn samemn powo- 
dzi, malłował nakłonić do kradzieży dwóch ślnaarzy ko- 
lejowych Lorka i Koszczycę, el jednakże odmówili. — 
Onegdaj pokłócia się z Marchewką żona Lorka, zagro- 


Magazyn garderoby dziecinnej 


pod firma 


Franc. Martin Kraków, Rynek gł. l. 12 


ziła mu doniezieniem do policyi o kradzieżach i apo- 
woduwała jego przyaresztowanie. Rewizya, przedalęwzię- 
ta w mieszkaniu Marchewki, wykazała, że rzeczywiście 
złodziej przetapiał skradzione rzeczy; znaleziono również 
kilka mufek od wagonów, pochodzących z kradzieży. 
Mufka taka jedna kosztuje 18 koron, Marchewka 
aprzedawał je po 80 balerzy za kilogram, Przedsię- 
wzięta również rewizyę u Rriefs i znaleziono tam kil- 
kanaócie sztuk, skradzionych przez Marchewkę, wobec 
taga i Marchewkę | Brieña arenztowano. Dyrekcya ko- 
lei oblicza azkodę, wyrządzoną w ciągu trzech lat przez 
Marchewkę, na 6000 koron. 

Z Podgórza. Festyn okręgowej Rady Opieknńczej 
w Podgórzu, odbędzie się nieodwołalnie w niedzielę d 
8 września b. r, a to w razie pogody w Parkn na 
Krzemionkach, w przeciwnym razie w salach „Sokoła“ 
podgórskiego, gdzie zarówno odbędzie się loterya apo- 
żywcza i fantowa, nuposażona cennemi fantami. (ena 
lasu 20 balerzy. 


Repertuar teatru miejskiego w Krakowla. 
Niedziela: „Obrona Czgatochowy”. 
Poniedziałek: „Miezzczanie”. 


o w 


„amm 


Według wladomości, nadeszłych dzisiaj tele- 
graficznie, cholera zbliża się coraz bardziej do 
Galicyi. Z Podwołoczysk i Sosnowca nadeszły na- 
atępujące depesze 

Podwałoczyska. Wczoraj zmarła tu przy obja- 
wach cholery Naścia Swistun, wyrobnica, nieda- 
wno z Rosyi przybyła. 

Ze względu, że objawy choroby i zgon wska- 
zywały więcej na cholerę azyatycką jak „nostras* 
— dom caly w którym mieszkała izolowano. Sta- 
rostwo zarządziło nadzwyczajne środki ochronne 
1 izolacyjne. 

Sosnawlec. W pobliskiej miejscowości jeden 
żandarm kolejowy i żona innega żandarma kole- 
wego zmarli na cholerę. 


Telegramy „Nowin“, 


Wielka kradzież we Lwowie. 


Lwów. (T. pryw.) Dziś w nocy popełniono tu 
nadzwyczaj śmiałą kradzież z włamaniem w rynku 
w kamienicy Andriollego. Złedzieje, wyłamawszy 
zamek od piwnicy, dostali się przez wybieie otwo- 
ru w drzwiach do sklepu Rubinfelda i tu zabrali 
kilkaset koron. Następnie wybili otwór w ścianie, 
przes który dostali się da sąsiedniego wielkiego 
sklepu jubilerskiego Markusa Saasa. Tu zabrali £ 
kasy gotówki około H00 K 1 kosztowności warto- 
ści — o ile dotąd stwierdzono — kllkunastu ty- 
alęcy koron. Zachodzi podejrzenie. że ta sama 
szajka dokonała przy tej sposobności jeszcze je- 
dnego włamania, mianowicie w domu przy ulicy 
Teatralnej, sąsiadującego z pasażem Andriollego, 
gdzie okradła trafikę, zabrawszy z niej marki I 
gotówkę, razem na około 700 K. 

Manewry auatryackie. 

Celowlec. Manewry cesarskie zakończyły się 
o g de. 7%, rano. Cesarz wyraził najgorętaze po- 
dziękowanie i nznsnie are. Frane. Ferdynandowi, 
Konradowi Hetrendorfowi, komendantom III. i 
XIV. korpnau armii 1 jeneralicyi, poczem w po- 
łudnie, owacyjnie żegnany, opuścił pole manew- 
rów ł o godz. 2 po południu odjechał do Amstet- 
ten- Wallsee, 
ajemniczy zamach w Wanecyi. 

Wledeń. O uwięzienin Selsera, sprawcy sama- 
chu na hr. Kamarowskiego, donoszą dzienniki jess- 
cze nast. szczegóły: Hr. Kamarowski w jednym 
x tut. towarzystw ubezpieczeń życiowych ubezpie- 
czył się na sumę 500.000 fr., które w razie jego 
Śmierci wypłacone być mają pewnej blisko niego 
stojącej osobie. Zachodzi podejrzenie, że ktoś miał 
Interes w Śmierci Kamarowskiega i wpadł na ideę 
wykonania morderstwa, aby osoba ta przyszła do 
pieniędey. Bardzo ważne są zeznania pewnej Ro- 
syanki Maryi T., która żyła z Kamarowskim i także 
bawiła we Wenecyi; dlatego wiedeńska policya 
telegraficznie prosiła o przesłuchan'e tej damy we 
Wenecji. 


Rozwody w Ronyl. 

Pełerahurg. Wniesiony przed kilku miesiącami 
w synodzie projekt w sprawie ułatwienia rozwo- 
dów małżeńskich otrzymał potwierdzenie. Wedłng 
tego projektu prawo do rozwodu ma strona z po- 
wodu rozmyślnego opuszczenia jej przez 3 lata, 
z powoda niezdolności wypełniania obowiązków 
małżeńskich, chorób weneryczenych, s powodu po- 
rzncenia jednego z małżonków wiary prawosła- 
wnej i t. d. Projekt otrzyma niebawem moc pra- 


= Z Marokko. 


Paryż. Kontrtorpedowiec „Cassini* otraymał 
rozkaz odjazdu z Mazagan do Tangeru, by tam- 


tejszym zastępcom inócaratw przyniaść wiadomość 
o układach, jakie w Maragan zostaly przeprowa- 
dzone między komendantem krążownika „Condé“ 
a Kaidem, wysłanym przez Mulej Hafida. Mnlej 
pisemnie oświadczył gotowość zatrzymania w Ma- 
raxesz zapasów broni i amanicyi i nie wydania 
ich szczepom, wałetącym przeciw Francozom. — 
Pod tym warankiem rezwoliły władze franenskie 
ua wydanie broni i amunicyi delegatem Malej 
Hańda. 


Rozmaitości. 


Zemsta wzgardzonego kochanka. (Do illustra- 
cyi tytułowej) Wegardzona miłość nie tylko bo- 
haterów książkowych romansów przyprowadza do 
obłędu. Stwierdza to choćhy fakt, jaki się nieda- 
wno zdarzył w rzymskiej kampanii. 

Pasterz Wiceneo Silvestro zakochał się w 
dziewczynie, nazwiskiem Drlada Sarco i chciał się 
z nią ożenić. Niespodziewanie dostał jednak kosza, 
a nadobna Driada ośwładeryła mu, że wychodzi 
za Innego, którego już oddawna kocha. Pewnej 
nocy zakradł się Erozpaczony Silvestro pod dom, 
w którym u swojej ciotki mieszkała Driada ra- 
zem z młodemi słostrami ! 6-letnim bratem. Drzwi 
były zamknięte. Silvestro ukląkł tedy na progu i 
zaczął błagać ciotkę ubóstwianej, aby ona namó- 
wila Driadę, żeby wyszła ra niego, ba on bez 
niej żyć nie może i oszaleje. Ciotka odpowiedzia- 
ła mu szyderczo, że Driada nie dla niego, bo ts- 
ki bledny pastuch może sobie poszukać innej 
dziewczyny. Sława te w straszny sposób p.dzia- 
łały na Silvestra | zdaje się, ża rzeczywiście prey- 
prowadziły go do obłędu. Silvestro powstał, za- 
klął straszliwie i zawułał: „W takim razie wszy: 
sey w tym domu musicie umrzeć !* 

Zanim się spostrzeżono, wzgardsony kochanek 
podpalił dom, w którym mieszkała Driada, w kil- 
ku punktach i za chwilę pożar objął całe domo- 
atwo. Ciotka 1 Driada, chcąc ujść z życiem, wy- 
łamaly jednę ścianę palącego się domn 1 chełały 
uciekać, kiedy jednak Silyestro zobaczył Driadę 
uchodzącą wraz z małym bracisskiem z objęć o- 
gnls, rozszalały rzucił się na nią re atrzelbą | bl- 
jąc kolbą zmusił ją do eafnięcia się w ogień — 
Driada krzykła raz, drugi, potem wszystko uel- 
chło, Nieszczęśliwa kobiety spaliły się na węgiel. 


| Dopiero kledy na miejscu domostwa została jeno 


dymiąca kupa popiołu, Silvestro wraz jednym ze 
ewych znajomych, który właśnie nadszedł, uciekł. 
Znajomy jego opowiedział o tym strasznym wy- 
padku władzom, twierdząc, że Silvestro renci? stę 
z rozpaczy w morze, I rzeczywiście, wzgardzone- 
go kochanka dotychczas nie odnaleziono. 


laka będzie pogoda w niedzielę ? 


Prognoza wiedeńskiej stacji metereologicznej : 
Galicya zachodnia: Przeważnia pogodnie, ałsha 
wiatry, temperatura wyższa. 


„Chromo-fotoskop* 
w Krakowie, ullca Floryańska L. 4, parter. 
Zmiana widoków co soboty. 


Lecznica chirurgiczna i Instytut Roentge- 
nowski 


Dra Artura Frommera 


Oddziełua ambulatorynm dla mniej zamożnych osób 
Aparat pizenośny Roentgena. 
Kraków, ul. ćw. Tomasza, L. 18, |. p, Telefon 
Nr. 81 (róg ul. Floryańskiej). 
Ordynuje od godziny B—11 1 od 8—4. 


LL 
„AURORA“ | 


Towarzystwo Wzaj. pomocy posagowej 
we Lwowie, Podwale 7. 


Zawiadamia się P. T. Członków, te wy- 
płaciliśmy w sierpniu następujące posagi: 
E I. oddz!ału 82 Jura z Dębnik, 83 Hugle- 
lówna i 84 Pańktewicz ze Lwowa. Z II. od- 
delałn: 85 Kurliszyn 1 88 Kuhn ze Lwowa, 
87 Horak z Kulparkowa. Z III. oddzłałn: 
88 Bednarski z Kamionki, 89 Kędzlerska 
z Dynowa, 90 Grzeszcznk sa Stryja. 


Statuta za dołączeniem 10-hal. marki na- 
tychmiast wysyłamy. Zastępcy i agenci po- 
szukiwani ZARZĄD. 


poleca w wielkim wyborze na sezon jesienny i zimowy: 
Żakiety, płaszeze, peleryny i sukienki dla panienek do 
lat 16. I branka, paltoty, kuriki i zarzuiki dla chłopców 
do lat 12. Knpelusze, kapturki, berety, czapki, pończo- 
chy, rękawiczki, kamasze. rozmaite ubrania włóczkowe, 


bieliznę, wyroby fntrzane | całe wyprawki dla niemowląt 
po możliwie niskich cenach. 


W niedziele i święta zamknięte. 


LLU 


ZAKŁAD 
artyst.-kamleniarsk 
1 budowlany 


Najnowsza książeczka 


do nabożeństwa 


DLA INTELIGENCY! 


nkasala się nakładem 


KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 


Dra Władysława Miłkowskiega 


W KRAKOWIE 
mllca éw. Jana 6 (Hotel Sask!) 
TELEFON Nr. 708. 


pod tytułem 
W Imię Ojca i Syna - - -| 
- - - i Ducha Św. Amen. 


Za starych ksiąg oraz z myśli własnej 
zebrane modlitwy przez 


ZOFIĄ z HR. FREDRÓW 
hr. Szeptycką. 


acu i na prowinoyi, 


'Proxzę żąda 
d 1 epłatale 


sy 8000 rys. dobrych 


miotów 
Pierwaza Fabryka zegarków 


HANNS KONRAD 
c. k. nadwordny dostawca 
w Briix L 462 (Czachy). 

. | Prawdziwy zawajcaraki system 
Roskopi A. rem Ragarek > . - 


Regastrowany „Adler Hoskopf" 
Sibor rem. ua s 


oprawie, cena 4, b, 4, K: 6, 
u obwódkami stylowemi na kaśdei 


K 
K 
K 


Btronicy (5/10 czntym). w eleg. opra- xiktowy Taa ko, 1 sztaki x 5 ór. 

wia cena B,4,6, 8, 11 50, 14 501 14 K. | Prawdziwy srebrny Ramantoar K Si > A 

BERNA m eisa Aea]  Nalwgpadaszą ozdobą na Bota Grzowka Zakład sourzebow 
EF EEG 

Najnowszy katalog nakładowy Žem: rz a pawitan. © 66 JJ] Jakiej nie powlana brakownó w żadnej chrzaścijańakiej radziale aa moja palepa 


przesyła wię każdemu bezpłatnie i 
franco BAC 


DROBNE OGŁOSZENIA 
na 4 halarzy ad wyrazu 
minimum 50 halerzy. 


Poszukiwane. 
Tokarski 
w Rzeszawia 

potrzebny do jednopiętrowej 


Sir H kamienicy. Zgłaszać się Grze- 
wórzki, Szkola 79, I. p. 834 
dystyngowany, przy- 


Samotiik Sow”, 


wrzać znajnność ze 
istną i niezawisłą panią. Adresować 
provzę: „Dyskretny 55" pusta reatante 
Kraków, tylko za okaz 

Inreratowega lo 16 września. 


Kupię ' 


«luv portyeru ul 


Do wydzierżawienia. 


„Klub towarzyski“ 


w Krakowie waa 
ma da wydzierżawienia bufet. 
Bliższe wyjaśnienia prey nl. 
św. lana I. 6, I. piętro codzien- 
nie między godziną Hmą a 9-tą 

wieczorem. 


Druki szkolne! 


dla wszystkich szkół ludo- 
wych I wydziałowych. 


Druki ” 


gminne, parafialna dla pp. 
adwokatów i inne. 


Utrzymuje zawsze gotowe na 
składzie 1 poleca pa ;canach 
umiarkowanych 


DRUKARNIA 


W. Potwralskiego 


w Podgórzu 
Nr. Telefonu 736. 


czeladnik, katolik ani 
daia pracę u Rachfa: 
834 


Do wynajęcia. 


Je korzenny, jedynie z po- 
R wodu choroby właścicelki 
zaraz du sprzedania, Wiadomość 
Kraków, ul, Karmelicka 27 888 
krakowaka w Bachal 


fekarnia si kasimierza Wie! 


piek dobrze nię rentajęca jest zaras 

= do wynajęcia. Wiadomość tamże 
EEL 
kuchnia i przedpokój 


Przed nabyciem aparatu fotos 
graficznego prosimy załądać 
własuym interesie nasrego b 
Dego Came rą-Katalog y 
arczamy najnowszych iaodeli 
wszelkich nowoczesnych typów 
(m. p. aparatów składanych, pano- 
ramowych,  zwięrciadlanych) 
jutźszych cenach dogodi 
ad 1 października b. r. ocz aja 04 A 
przy nl. Sokalakiej I. 11, w Padgó 
rza na I-em piętrze, do wynajęcia. 
980 


Najtaniej 


a najlepszej jakości sprze- 
daje wszystkie artykuły spo- 
żywcze handel pod firmą: 


Pod również korzystnemi wie 
raukami polecamy do sportu, 
fentrus polowania, podróży, dl 
zmatysiarki, dla wojskowych urzę- 
downlo 
zalecone 


monokle, 
tudzież 
paryskie 
szkła o 
najwięke 


_ |, WOJCIECH? || | nasg 5% 

p > 

_[OLSZOWSKI | FFEN 
panowie, Wieden Xil 

| Mnly Rynek, róg alicy 

: Nzpitalnej. sx wi dawala 

j 

| Winogrona stołowa as: || 

d | kuracyjne 


najlepszej sorty, słodkie, codziennie 
ńwieźo xry wane, 6 k]. franco I złr. 75 
at WINO z roku 1903 nataralne białe 


alko czerwone, 4%, lit. franko 2 zir. 
_ L. Altnau, Veraecz 10 Węgry 


Thierr 


na sartarsale 


ua kg CUKRÓW 
w ozdabn. pudełku K 2:40 
wyrób wlasny poleca 


ADAM PIASECKI 


Alisinachter Balsam 
(a aira | Aptekarz 


A. Thinrry 1a Pragtada 
aj Baki ak Amar bra, 


iR Niniejszym mam zaszczyt zawi 
wem każdej księgar. 


w 468 wydaniu radcy medscyny 
Dra MÜLLERA 
o rozstroju systemu narwo- 
wago | seksualnego, 


Upłatna przesyłka w koparcie za 
K 130 w markach pocztowych 


808 Curt Roher, Braunachwalg 


z powoda przebudowy przenies 
dzajn obuwia męskiego, dam: 


Polecaj 
ręczę za rzetelną u 
867 


Wrianca: Lacyna Sreropańnka, 


Józefa Kuleszy 


mój bogaty ilustrowany 
polki cennik zawierają- 


tanich zegarków, przed- 
otych i erebr. 


v- 


Prawdziwym jest tylko | 


Balsam Thierry ego 


s marką ochronną (Zakonnica) 12 małych flaszeczek 
lub 6 dużych kosztuje kor. E— 


środek | kaestają 9 


Te dwa środki domowe są najbardziej rozpowaze 
chnione i znane w Świecie od dawne. 


Rohitsch-SauerbruRR. | 


sprzedał także we wasystkich aptekach. Kgzemplare z tysiącen: podziękowań 
na żądanie darmo | opłatnie 


ZMIANA LOKALU. 


naprzeciw handia win WPsna Gralewskiego 
Polecam zwój bogato zao 


i ad: 
z pierwszorzędnych fabryk Karlebadzkich i Wiedi HANNS KONRAD 
daję takowa po tych semych cenach jak na ulicy Krakowskiej 
zig łaakawym wsględom Szanownej Publiczności 
sługę i kieślą 
z poważaniem M. Jungerwirth, Grodzka 43. 


EA 
Ra óżki kokosowe, szezotkowa | żelazne, seczotki do wycierania nóg do 

( przedpokof. Szczotki hygieniczne do czyszczenia dywanów. 
Maszynki z płytą niklową do froterowania. 


l Wyłącena sprzedaż 


na Kraków i okolice 


arholineum »Avenarius“, artykuły budowlana, Ce- 


ment krajowy i opolski, Gipe zwykły 
1 alubastrowy, Wapna hydraullcene. 


polecają najtaniej Oliwy krajowe i kaukazkie do maszyn 


Farby olejne 


dS waycia kotonani iie niian ie o a a aTa any, AE IM Tłuszcze, oliwa lecerika i rzepakowa. Śmarawidla na osia belgijakia | kra- 
Glazura buratynowa i lakiery da podłóg ze zn firm L. Ma ai Ò: i jawa. Smarowidło na olnwie nieprzemakalne. Smarowidła i lakiary do uprzęży 
Fritzego, jak równied i z krajowych fabryk L. Baranowskiego i Sp. w Kra- PPM PRECZAĄ SEA j dy aw Í 
|] zowie. Masa francuska ı woskowa do podłóg. Farby apiryturowo-lakierowe. Npółka sorak l agrzak Z DEB i Z TEOÓWAE OC! 
„LINOLEUM* Jo podłóg. — Szczotki do froterowania i zamiatania, czyszcze- X farkl stajenne, ręczne i kieszonkowe. Niszawodna śradki do trucia myszy 
nia mebli, obuwia, szkieł i lamy. — Trzepaczki, Plórapuaze, Łepatki | zmiatki | Kraków Rynek 37 | polnych i domowych. Cebula a, Fuchanl, trucizna Michnika Suchary 

do śmieci. — MIESZKI da zamawarów. Linia A-B, Fattingera dla pów. 


Kslasza rosyjskia 


i 


PORKIN 
da tuczenia 


i amarykanskia. Pantofelki domowa, 
Płachty nieprzemakalne — Płaszcze 
gumowa. 894 


Lakiery. kremy | pasty do iaklerowania | odświażania kolora- 
wych bucików. Lakier mianiący na obuwla. Lakier na kalosze 
Smarowldłe na obuwle. 


Nowość! 
lopussa 


843 


i 
| PIERWSZORZĘDNY 


| 
Registrowany wz 


Usiawowo strzeżony 


| Wspaniałe dzwonki anielskie na choinkę Nr, 1. 


dale z matalu, z 6 pazłacanymi anlełami 30 ctm. wysokie. Da a funkcys- 
nowanie zagpawala y 

Można je w bardzo prosty sposób przymocować taksamo na male jak i na duże 
drzewko. Można je także ustawić na stole i nżywać jaka dzwonków atołowych 
Ustawione ma ciepłym piecu, funkcyonują także bez światła i świec 
z r Za pomocą siepłago powietrza wytwarzanego 
przes trzy palące się świece, obraca się zębata 

kółko, przymocowane zań dat ulepszone stalo- 

we młoteczki uderzają w 3 dzwonki laga 

się mile krzmiący arabrzysty dźwięk, który tak 

mlodych jak starych wprawia w uroceysty na- 

strój Bożonarodzeniowy. Cena wraz z kartónem 

i pouczeniem użyeia wynosi za atakę 

K. 1:50. 

stwkik 426 | A autok K A 
i . 5g |% n lg 
mi astnk K 4470. 00 sztuk K 


A. Szafrańskiego 
u!. Mikołajska I. 16, (sklep). 
Mieszkanie I. 11. Telefon 51. 


Dla alezameżnych daleka |dąca astępatwa. 


|=] 
Wysyłka czeskich inatrumentów muzycznych 


tylka w dobarawym gatusku| pu najtańdzyci cenach fabry 
camych. Bazpośredniu z fabryki nabywai motua 


ajd 
uregulowany £ 
tnią pi 


, lub taż zwracam pieniądza. 
| 4680, 660, 
po 1860, I4- 


— Nkrzypve kan: 
480, 760, HO. Skrxypca 
90-50, Skrzypce stalowe 


iz szynk K 15, 
EY 


tnk K 112— 


Nr. 9. Teaaine dzwonki anielskie na Boże drze- | bór w moim eiceta Rze nie po K. 60 80—-, Smyeski skrzy pE. 

wka w bardzo eleganckiem, doskonatem, niklo- talogue 0, 1—, 140, 1'80, 8—, 440 i wyżaj, Pikolo i fety, aa. 

wem wykończeniu z rzeżbionami siupkamidzwo! lidais wykonane po K. 40, 1:40, 9— i wyżej. Klatnaty 

kowymi i 3 wspaniala jaśniejącymi wia W zajlapysaj Jakości po K.v—, LE, 1 i wydaj. Wy. 
ny 


zalićzką Jub za poprzednie pudosiuniem nalożytuś;, 

o. k, aadwóray dostawca 

Hanna Konrad dom eksportowy tow. muzycznych 
w Brfix Nr, 466 (Czechy). 

Ilustrowane polskie cenniki z przensłu 3000 rycin wysyła wię na żądaie 

kegpłatnia i franko. ARO 


SINGERA 


maszyny da szycia 
da różnych oelów, 
a matam nietylko do niy. 
tku przemysłowago, lecz 
takte do waralkich robót 
wchodzących w zakres 


ze srebrnej lamety, dającymi przy świetle świec 
czerwony refleka ńwiętlny, w kartonie razem z 
pouczeniem użycja za astukę 


B antuk K A30 | ngetok K1OŚO | 12 sat. K 9.95 
IA- U - 1600 | 8 „ n mO 
Bi aet, K 57.50. 60 art, K TADO, 100 szt. K 160— 


Najnowsza Szklane ozdoby nadrzewka 


Ę 19 wysortowanych rstuk, zajstaranniej zapakowane 
w kartom, stosownie do wielkości i wykunami 
przedmiotów pa K 40, —-60, - -.70, —.80, 
1.20, 1.50, 2. -. 6 watuk w kartonie stosownie do 
wielkołci i wykonania przedmiotów po K -.75, 
90. |.-, 1.20. Lameta (anielskie włony) złote 
i srebrne. xa kopertę K —.10, dmt do orzechów, 
100 satnk K -.20, łańcuchy ze szklanych kulek 
13, da 9 mtr. długie, stosownie do wielkości kulek 
K —.90, —.95, 1.20, 1.40. Świeczki na drzewko 
S4 sztuk w kartonie K 38. Jichtarzyki za tuzin 


Nr. 120. Portmonetka z 
jej sztuki z bronzowej 
safianowej skóry, x wiol- 
kiem schowkiem na pio- 
niądze, 4 przedziałatni, o 
wewnętrznym nacisku, z 
nikiowem okuciem, 9 otm, 
dluga, $ ctm, szóroka 


KROK 


Przy zakupnie zmażuć na- 
leży na to, aly warsyna 
nabytą rostała w waszych 
i składach. 

Naura uklady pomat mu- 


ána pu oborzaym makn. 
ucycia dumowago jedynie 


u mai mabyć Om NOK 
SINGER Go. Tow, Ake, Maszyn do szycia 


Kaźmierz, Wolnica 11 

fille wa wszystkich więkazych mia 

Wazaikie maszyny, aprzodawane pod nazwą „Jingora" 
rra a Owy» ua draw Aaaa 
x naszych dawnych systemów. Niedorównują one atoli, ani pod wzglę- 
dem konstrukcyj, ami dxiałalnodci jak niemniej trwałości naszemn 
najnowszemu systemowi maszyn do użytku domowego. 


Nr. 7202, Tania dobra por- 
sztuki 


4 przedział| i 
schawsk na wizytówki, M 
zamki u ctm. Uraga M szor, 


Lepsza portmonetki po K 
Im, ui, 260 SM, 8,60, 
LM, LD i wy: 
Praszą żądsć katalagu. 
kupujący, który wczasla ad | września da 30 listopada zrobi na 


i ` PT. 
Świąteczna prolila gi pax zamówienie littowne na 40 K najmniej, otrzyma jako bezgłatną prá- 
ze” mie dwiataczną doskonaly budzik Nr. 4343 z taroza awlecącą w uacy i ka- 
i idae 
lendarz na 


k 1908 wraz z zamówionymi towarami. 
Zamiana dozwolona, alba pieniądza zwracamy, niama więc ryzyka! 
Wssyłka za zaliczkę, alba za poprzedniem nade: aniem należytości. Najlepiej posyłać zamówienia na od- 
cinku przekaru. Należy przy zamówieniach koniecznie zaznaczyć, czy chce się przesyłkę otrzymać za za- 
liczką, czy też naprzód posłała się pieniądze przekazem. W interesie każdega zamawiającego leży także, 
aby koniecznie zamówienie swoje nadesłał praed 16 grudnia, ho poczta wskutek olbrzymiego ruchu nie 
| akspedynje tak szybka, jak normalnie. Zamówienie należy więc jak najwcześniej przesyłać pod adresem : 
Pierwsza fabryka zegarów. Hanns Konrad c.k. dostawca dworu w Briiks 1965 (Czechy). 
A katalogu głównego z 3000 ilustracyj, który każdemi zadarmo 
i bozpłatnie posyłam 

| - OO ao aae 
M L LUSERA 

Qbrączki ślabne j 


a arenie parę | Plaster dla turystów 


da gotowa na skladzie (ea grawirowa- 
mle tychie nic mo liczy) Hi 
najlepszy | najskuteczniejszy środek przeciw adgniotom 

1 adciakom. 


8. ŻOŁDANI jubiler t 
Krakow. ulloa Mikołajska I. 28. 

Skład główny: L. SCHWENM 
apteka, Wladaś—Meladilni 


Najlepsza hygleniczna 
Proszą żądać Lusera plaster dla wasystkich za Kor. t90, 
= W każdej aptece do by eia. 


TOWARY GUMOWE 
= 


A 


Szkodliwosó nikotyny usunięta! 


„SALVESOL 


pochłania nikotynę, a właściwie naukowo wyrażając alę, tworey 

z nikotyną zwiąnek chemiczny nierospuszczalny w wilgoci i tej 

to właściwości sawdsięczać należy, że nikotyna nie dostaje sią 
do ust, a tem ssmem usuwa się jej szkodliwe działanie. 

O dobroci i doniosłem znaczeniu tego preparatu świadczą ros- 
powszechnione tutki cygaretowe ze „Salvesolem*, oraz usnanie, 
jaklem raczył mnie raszczycić WPan Prof. Dr. A. Mars; 
WP. Mr. W. Bełdowski w Krakowie. 


Z przyjemnością donoazę WPnnu, że od czasu, jak używam Puńykiej 
waty „Nalycaci* w cygarniczkach szklanych, nie dornaję przykrych ubjawów 
które wi dukuczsły skutkiem palenia tytoniu. Wobec tegu upraszam a na- 
desłanie mi ra pobraniem pocztowem i t. d. 

Lwów, +. maja 1908. 2 wysokiem poważaniem 


Prof. Dr. Antoni Maru. 
Oryginalny pakiecik Waty „Śalvenol* wystarczy na 


200 do 400 papierosów lnb cygar. 

1.000 tutek se „Salvesoleme" kor, 2-80. 

Paklecik waty „Salvenol* 30 lub 60 hal. 

10 eygarniczek szalanych 1 kor. 40 hal. 

Wyroby te poleca: Zakład przemysłowy wyrobów papierawych 


„NORIS 
M w. BEŁDOWSKI_W KRAKOWIE 


Pruvzę żądać mojego najnowsrego 


do celów zanitarnch 
polecają 809 


Reim i Spółka 
áw, Lisia A—B 


Na sezon szkolny 


= a7, krakiw polacam najlepsza torby szkolna dla chłopców I dziewcząt. 
lynak 37, M P Nr. 7600. Z czarnej ceraty, klapa z 
Cenniki darmo. — Wysyłki dyskretne. | RTEA ATN 
i / Nr. 460l, Z ciemnej ceraty z pięknie 
wytłaczanesmi fignrawi, jak tu widać 
aa ubuk: wałączonoj ilustracyi K 1.80. 
Nr. «604. £ emarnej ceraty, klapa z 
solorowegu aksamtn ladnie wy 
caana K 2.20. 
Nr. 7606, Z czarnej ceruty, klapa z 
\lobrega barwnego plussa, x pięknie 
ozdob, sondna 1 trwala K. 3.50 
. Z czarnej, silnej akóry, czyla 
jmaraka, 2 dobrą podszewką, 
klapa z rosmaitemi ozdob. K 5.30. 
3% ctm. szerokie. 
hyo a rzemiesiami, czy 


y'ego Maść ceutifoliowa 


a, poleca ię jako jedyny 
słaki kor. 3:60. 


rany, zapaleni| 


Wszyntkie torby 
Przy zamówieniu pranzę podać. 


Droguerya 
i ambulatoryum przetworów chem. 


Zygmunta Stehlika 


magistra farmacyi w Wieliczce 
palet 


Wszelkie chemikalia. Złoła lecznicze, Artykuły da 
fotografii. Wody mfineraine, naturalne i polecane 


Zamówienia ndranuja alę: 


A. THIERRY, Pregrada bel 


knięciem K 3-— 
Nr. 7010. 'Dasama z ciemnego płótna żaglowego K 2.80 
Nr. 7614. Rączki z ceratą, z czarnej ce rączki metalowe K 1.28 
Sr. 7619. Tenane lepsze wykonanie, x niklową zkrytką K 2.40. 
Nr. 7616 Paaki na kalążki z niklowanemi rączkami żelazoemi K — 60 
ze skórkowa rączką K — 70. Nr. 9968. Pierniki z pięknie polituro- 
wanego drzewa x jednym o- 
tworem, £ó cm. długie 4 em. 
szerokie K —.20. 
r. 9804. Tenaam, 5'g cm sz- 
samą POKI K —.30. 


sa 
mE 


adomić Szan. P. T. Publicz., fż mój 


ni sprowadzić mogą AGAZYN OBUWIA NAŃMBGL Piórnik z dwoma « lineałow, x3 cm. długi, 6 cm przez p. p. lekarzy, wyrobu krajowej fabryki Rzący 
starsi i młodsi panowie M WEF RACJA SK SE u866, Padwójey piore, -i Daae rę epa i Chmurskiego. a opatranki i artykuly chi- 
nego drzewa, z przykrywką z komPszóm; “ z uł rurgiczne, gumowa hygleniczne, worki na lód, ter- 

wielokrotnie nagrodzone pisno JUNGER WIRTH Seyzaryki: z oprawą rogową, jedno ostrze zk "R e opaski przepuklinowe, opaski kobiece 


w oprawie z białej kości i okuciem x nowego 
w oprawie z perłowej asy © jednym ostero 
Lepsze scyzoryki pe K 2-—, 2.25, 2.80, 3.— 

liczką lub za poprzedniem nadesłaniem 


1 wkładki do tychże. Mydła i perfumy w ogromnym 
wyborze francuskie, angielskie i krajowe. Lakiery 
i pasty do podłóg, pasty do obuwia Globin i kra- 
jowe. Wina naturalne tokajskie, anstryackie, fran- 
enskie, reńskie, Champan, Cliquot, Koniaki lecznicza 
franc. Hennessy, austr. Berger Volk. 


K 1.10, 2 òpira K 1,75 
1 *yÓj; WYSYŁA Xu ga- 
maieżytości 


iony został na nlicę Grodzką 43, 


jgazyn wszelkiego ro 
innego, s 


trzony 


kiego i dzi 


o. lk destawoa dworu. 
Dom eksportowy w BAUX Nr. 439 (Czechy). 
Proszę żądać mojego bogato ilustrowanego katalogu głównego z 
3000 iłuatrącyj, jaki za darmo i opłatnie natychmiast wysyłam 


Redaktor edpewiedzialny: Ladwik Zacsapnóski. 


